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(do użytku wewnętrznego) 
 

  
 

 

Słowa Ewangelii według Świętego Mateusza 
Z narodzeniem Jezusa Chrystusa było tak. 

Po zaślubinach Matki Jego, Maryi, z Józefem, wpierw nim zamiesz-

kali razem, znalazła się brzemienną za sprawą Ducha Świętego. Mąż 

Jej, Józef, który był człowiekiem sprawiedliwym i nie chciał narazić 

Jej na zniesławienie, zamierzał oddalić Ją potajemnie. 

Gdy powziął tę myśl, oto Anioł Pański ukazał mu się we śnie i rzekł: 

«Józefie, synu Dawida, nie bój się wziąć do Siebie Maryi, twej Mał-

żonki; albowiem z ducha Świętego jest to, co się w Niej poczęło. Po-

rodzi Syna, któremu nadasz imię Jezus, on bowiem zbawi swój lud 

od jego grzechów». A stało się to wszystko, aby się wypełniło słowo 

Pańskie powiedziane przez Proroka: «oto dziewica pocznie i porodzi 

Syna, któremu nadadzą imię Emmanuel», to znaczy Bóg z nami. 

Zbudziwszy się ze snu, Józef uczynił tak, jak mu polecił Anioł Pań-

ski: wziął swoją Małżonkę do siebie, lecz nie zbliżał się do Niej, aż 

porodziła Syna, któremu nadał imię Jezus. 

 

SŁOWO STAŁO SIĘ CIAŁEM 
 

Liturgia słowa w uroczystość Bożego Narodzenia jest dla nas zaprosze-

niem, abyśmy nie pozostawali tylko na etapie wyjaśnień historycznych 

uwarunkowań przyjścia Syna Bożego na ziemię, ale zachętą do głębszego 

rozważenia miłości Boga. Byśmy uwierzyli na nowo, że życie jest wielkim 

darem pochodzącym od Boga. Darem, którego nie wolno zmarnować. 

Każdy z nas jest Bogu potrzebny i miłowany. Narodzenie Jezusa jest także 

naszym odrodzeniem się do nowego życia.  
 



 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

„Pomódlmy się w Noc Betlejemską,  
w Noc Szczęśliwego Rozwiązania, 
by wszystko się nam rozplatało,  
węzły, konflikty, powikłania”.  
                                           (ks. Jan Twardowski) 

 

 

Drodzy Parafianie, Siostry i Bracia! 
 

Na zgliszczach spalonej ziemi i gruzach spękanych murów  
wojennych zawieruch i pychy człowieka, 

rodzi się Miłość Wcielonego Słowa,  
niosąc ratunek w powszechnym upadku.  

Chociaż przychodząc do swojej własności bywa nieprzyjęte, 
i tak mocą z wysoka, rozprasza mroki wszelkie,  

jaśniejąc promykiem nadziei, że Bóg jest ponad wszystko.  
Zaufaj tylko a jeszcze będzie pięknie! 

Wraz z życzeniami pomyślności, zdrowia i pokoju,  
śpieszmy się kochać darem modlitwy i szczęścia,  

aby świętując Boże Narodzenie i radość Nowego 2025 Roku,  
dzielić się owocami wiary i nadziei,  

składanych z miłością ludziom i Bogu. 
 

Z błogosławieństwem Bożego Dzieciątka,  
w Imieniu wspólnoty zakonnej XX. Michalitów w Stalowej Woli, 
ks. Sylwester Szwajca – proboszcz. 
 

 



NARODZIŁ SIĘ NAM  

ZBAWICIEL 

 

 

 

 

 

 
 

Dzisiaj narodził nam się Zbawi-

ciel, radujmy się, umiłowani! Nie 

miejsce na smutek, kiedy rodzi się 

życie. Niech się weseli święty, bo 

bliski jest palmy zwycięstwa; 

niech się raduje grzeszny, bo dane 

mu jest przebaczenie; niech po-

wróci do życia poganin, bo do 

niego jest powołany. Oto nadeszła 

pełnia czasu, przewidziana w nie-

zgłębionych wyrokach Bożych,  

i Syn Boga przyjmuje na siebie 

naturę ludzką, by ją pojednać z jej 

Stwórcą i przez nią zwyciężyć 

szatana.  

(Św. Leon Wielki, papież)  

 

 

PÓJDŹMY WSZYSCY  

DO STAJENKI 
 

 

Pierwszy żłóbek upamiętniający 

narodziny Jezusa powstał w be-

tlejemskiej grocie w IV wieku,  

a w XIII wieku św. Franciszek 

zbudował stajenkę, wykorzystu-

jąc żywe zwierzęta i odtwarzając 

sceny z pamiętnej nocy.  

W naszym kościele można po-

dziwiać ruchomą szopkę. Od 

2016 r. ruchoma szopka budo-

wana przez naszego parafianina 

Tomasza Sekulskiego zadziwia 

pomysłowością i precyzją,  

a każdego roku przybywa kilka 

nowych elementów. Szopka cie-

szy się wielkim zainteresowa-

niem parafian i gości, a szcze-

gólnie dzieci. Po każdej Mszy 

św. zachęcamy do jej podziwia-

nia, ale przede wszystkim do 

modlitwy i oddania czci naro-

dzonemu Bożemu Dziecięciu. 
 

 

 
 

 



PRZYWIODŁA GO MIŁOŚĆ 
 
 
 
 
 
 

Wejdźcie mili ludzie do stajen-

ki. Spójrzcie do żłóbka, a zoba-

czycie w nim śliczne Dziecię, 

które płacze, przypatrzcie się 

Mu, jak jest piękne, jaką tchnie 

miłością. Przychodzi do nas  

w postaci Dziecięcia, abyśmy 

się Go nie bali, ale raczej ko-

chali Je. On bowiem przycho-

dzi nas odkupić i rozpalić Swo-

ją miłością. Ubogi i poniżony, 

abyśmy Go łatwiej pokochali, 

poznawszy do czego przywio-

dła Go miłość.  
 

 

 

 

 

PATRZĄC NA ŻŁÓBEK 
 

Jezus przychodzący na świat ni-

komu się nie narzuca. Bóg przy-

chodzi do nas jako Dziecko słabe 

i bezbronne. To Dziecko jest 

zdane na naszą miłość lub nasze 

odrzucenie. Rodzi się w nocy , 

poza miastem jakby nam nie 

chciał przeszkadzać. ON w swej 

wielkiej miłości i pokorze po-

zwala się nam wyprosić. Wyrzu-

camy GO z domów, mieszkań, 

 hoteli, praw stanowionych przez 

człowieka. Pozwala nam także 

pozamykać przed NIM swoje 

serce i życie. Tak bardzo kocha 

człowieka że potrafi zrozumieć 

ludzkie decyzje. Gorzki paradoks 

'' Przyszedł do swoich a swoi GO 

nie przyjęli''. Wszelkie sposoby 

''oswojenia'' Jezusa na naszą mo-

dłę i miarę zakończą się niepo-

wodzeniem. Nie chcemy GO ro-

zumieć dlatego często GO odrzu-

camy. Bywa wzgardzony i nie-

przyjęty nie tylko przez świat , 

ale także przez swoich do których 

ciągle przychodzi. Bóg staje się 

bliski. Pozostał z nami by nas po-

cieszać, prowadzić i zbawić.  
 

+ ks. Krzysztof Surma 

 

 



W CZASIE 
 

W czasie, gdy nad Rzeczpospoli-

tą zapadała długa noc narodowej 

niewoli, Franciszek Karpiński 

napisał jedną z najpiękniejszych 

polskich kolęd. – Bóg się rodzi, 

Moc truchleje, Pan niebiosów 

obnażony, Ogień krzepnie, Blask 

ciemnieje, Ma granice nieskoń-

czony. – Kolęda została napisana 

na melodię dostojnego poloneza, 

kojarzonego z czasami potęgi  

i majestatu Rzeczypospolitej. 

Franciszek Karpiński zakończył 

kolędę słowami pełnymi wiary, 

nadziei i miłości – Podnieś rącz-

kę Boże Dziecię, Błogosław Oj-

czyznę miłą, W dobrych radach, 

w dobrym bycie, Wspieraj jej siłę 

Swą siłą, Dom nasz i majętność 

całą i wszystkie wioski z miasta-

mi, A Słowo Ciałem się stało  

i mieszkało między nami. – Za-

słuchani w piękne polskie kolędy 

idźmy razem do Betlejem, do 

Domu Chleba. Idźmy razem do 

Jezusa Eucharystycznego, który 

Jest Chlebem Życia i zaspokaja 

wszystkie głody i pragnienia 

każdego serca.  
 

BK      

DOSIĘGNĄĆ  

GWIAZDY NARODZENIA 

 

Dość dawno, bo w 1988 roku,  

michalicki miesięcznik Powścią-

gliwość i Praca opublikował 

utwór Mirosława Spychalskiego  

o wdzięcznym tytule Gwiazdy.  

A oto on: 
 

Widziałem spadające gwiazdy 

Śmieszyła mnie ich niezgrabność 

gdy bezładny snop iskier 

oświetlał niebo 

jak ciemny pokój 

Nawet nie trzeba było wzlatywać 

by sięgnąć 
 

Kiedy adorujemy tajemnicę Boże-

go Narodzenia, gdzieś na hory-

zoncie wyobraźni jawi się nam ta-

jemnicza Gwiazda – Zwiastunka 

narodzin Jezusa i Przewodniczka 

Mędrców ze Wschodu. To ona 

rozświetliła niebo jak ciemny po-

kój, a potem człowiek już nie mu-

siał wzlatywać, by sięgnąć. Kogo? 

Boga, Jezusa Chrystusa, który stał 

się Człowiekiem, urodził się i za-

mieszkał w stajni. Ale jest i druga 

 



strona tego narodzenia: Bóg zro-

dził się w ludzkim sercu. I rodzi 

się ciągle, nawet wtedy, gdy to 

serce przypomina stajnię zanurzo-

ną w bagnie grzechu, pogrążoną  

w ciemności i bezradności. Nie do 

sprawiedliwych przyszedł, ale do 

grzeszników. Biedna stajenka była 

domem Odkupiciela człowieka. 

Jednak, pomimo biedy, był to 

prawdziwy dom, ponieważ królo-

wała w nim MIŁOŚĆ… 

To takie ważne: budować ze swo-

jego serca dom dla Boga nie  

w czasie przyszłym, przeszłym lub 

zaprzeszłym,  

ale DZIŚ - TERAZ - ZAWSZE...  

i w ten sposób dosięgnąć Gwiazdy 

Narodzenia…  

ks. Dariusz Kielar 
 

 

 

 

 

 

POLSKIE BETLEJEM 
                                                                                                                                                                                                               

Mało kto wie, ale Betlejem istnie-

je nie tylko w Ziemi Świętej. Jest 

także w Polsce. Jedno na Podkar-

paciu.                                                                                         

To mała osada we wsi Rudołowi-

ce. Liczy 6 domów i 40 mieszkań-

ców. Drugie Betlejem też na Pod-

karpaciu:                                                                                                  

zaledwie kilka kilometrów od tego 

pierwszego, niedaleko Pruchnika 

(powiat jarosławski). 

Mamy też Betlejem w wojewódz-

twie pomorskim. To osada ka-

szubska położona w powiecie kar-

tuskim.                                                                                               

I jest jeszcze Betlejem Strumień-

skie, które znajduje się w parafii 

św. Barbary w Strumieniu (woj 

śląskie).  
 

"Stary czy młody, wierzący czy 

obojętny religijnie –  gdzież jest 

Polak, dla którego melodie     

Bóg się rodzi..., Wśród nocnej ci-

szy..., W żłobie leży… – nie sta-

nowiłyby części własnej duszy?   

Zrosły się one nierozerwalnie  

z polskością, której są wykwitem, 

a mogą być słusznie dumą"   

(Zofia Kossak „Rok polski”)  
 

„Nie wiem, czy jaki inny kraj mo-

że się poszczycić zbiorem kolęd 

podobnym do tego, który posiada 

Polska.  

Uczucia w nich wypowiedziane, 

uczucia macierzyńskie, gorliwej 

czci Najświętszej Panny dla Bo-

skiego Dzieciątka,  

są tak delikatne i tak święte, że 

trudno by znaleźć w jakiejkolwiek 

innej poezji wyrażenia tak czyste, 

o takiej słodyczy i takiej delikat-

ności”.   

(Adam Mickiewicz) 



KOLĘDOWA  

ZGADYWANKA 
 

Znamy wiele kolęd, ale czy znamy 

ich autorów? Poprawnie zazna-

czone warianty odpowiedzi czyta-

ne od góry utworzą hasło quizu.  
 

1  Bóg się rodzi 

b) autor nieznany 

k) Franciszek Karpiński 

 

2 Mizerna cicha 

o) Teofil Lenartowicz 

a) Seweryn Krajewski 

 

3 Nie było miejsc dla Ciebie 

l) ks. Mateusz Jeż 

j) Agnieszka Osiecka 

 

4  Cicha noc 

ę) Joseph Mohr 

u) autor nieznany 

 

5 Wśród nocnej ciszy 

r) Jan Kochanowski 

d) ks. Michał Mioduszewski 

 

6 W żłobie leży 

a) ks. Piotr Skarga 

c) Maria Konopnicka 

 

Rozwiązanie quizu w następnym 

wydaniu NS. 

ŚWIĘTY JAN APOSTOŁ 
 

Święty Jan Apostoł pisząc, że Bóg 

Jest Miłością wyjaśnia nam tajem-

nicę Trójcy Świętej. Theos agape 

estin – Bóg Jest Miłością stwierdza 

święty Jan, wybrany świadek Jezu-

sa Chrystusa, mistyk i prorok. 

Święty Jan wyjaśnia nam tajemnicę 

istnienia Boga i tajemnicę jaki jest 

Pan Bóg. Miłość może istnieć tylko 

i wyłącznie między osobami, dlate-

go Jedyny Bóg jest w Trzech Oso-

bach. Trójca Święta jest wzajemną 

Miłością Osób – Boga Ojca, Syna 

Bożego Jezusa Chrystusa i Ducha 

Świętego. Święty Jan stwierdza, że 

Miłość nie jest jedynie cechą, czy 

atrybutem istnienia Boga, ale Mi-

łość jest istotą i sensem istnienia 

Boga. Bóg jest wszechobecny  

i nieskończony, wszystko wiedzący 

i miłosierny…. Bóg ma nieskoń-

czenie wiele doskonałości. Miłość 

jest wszechobecna i nieskończona, 

wszystko wiedząca i miłosierna. 

Miłość ma nieskończenie wiele do-

skonałości.  Te dwa zdania są toż-

same – mają tą samą najgłębszą 

treść i sens. Bóg Jest Miłością – 

Theos agape estin. W każdej co-

dziennej Eucharystii, Komunii 

świętej i adoracji Najświętszego 

Sakramentu możemy poznawać i 

doświadczać że Bóg Jest Miłością.  

BK     



BÓG ZAPŁAĆ 
 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

Dziękujemy za paczki świątecz-

ne, które wpłynęły pod bożona-

rodzeniowe drzewko. Parafianie  

i Dobrodzieje obdarowali rodziny 

w potrzebie, osoby samotne  

i starsze. Wszystkim darczyńcom 

składamy serdeczne „Bóg za-

płać”.  
 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

Niech w te Święta,  

gdy na świat przychodzi  

Emmanuel,  

Bóg obdarzy nas  

łaską poznania Go 

i przyjęcia Jego łaski.  

Niech ona prowadzi nas  

do bliskiej zażyłości z Bogiem, 

abyśmy mogli głosić  

wszystkim „Bóg jest z nami”.  
 

 

 

WÓŁ I OSIOŁ 
 

 

 

 

 

 

 

 

Uboga stajenka, siano, zimny 

żłób, przy nim wół i osioł.  

A dwoje młodych ludzi troskli-

wie pochyla się nad Dziecięciem. 

Boże Narodzenie. Jak dobrze, że 

jest taki dzień w całym roku. Do-

brze, że jeszcze jest wielkim 

Świętem, a nie tylko reliktem  

i etnograficznym wspomnieniem 

historycznego zdarzenia, które 

wspomina się ciepło i kolorowo. 

Na te święta życzę sobie, by  

w zimnej grocie mego serca Je-

zus odnalazł sposobne miejsce.  

I nie tylko raz w roku, ale co-

dziennie mógł się w nim rodzić.  

I by przeszkodą nie była moja 

duchowa ociężałość wołu i upór 

osła.  

p-Q 

  

 

 

 
 

 

 

 

 

 

 

Parafia Rzymskokatolicka  
p.w. Trójcy Przenajświętszej 

 

adres: Ofiar Katynia 57, 

 37-450 Stalowa Wola; 
 

www.stalowawola-michalici.pl 


